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Materye strzelnicze 
u_ży~a ne w górnictwie i sposoby wypróbowania tychże 

odczyt 

Emila Heyrowskiego 
generalnego dyrektora. 

miany na zgromadzeniu górników . i hutników austrya­
ckiego towarzystwa inżynierów i architektów dnia 29go 

listopada 1883 r. we Wiedniu. 

Na jednem z poprzednich zgromadzeń tego towarzystwa 
wydelegowano komitet, w którego skład weszli pp.: J aro li­
me k, v. F r i e s e , He y r o ws k y , R. M a y e r , M u n c h 
i Scherks. Zadaniem tego komitetu było zbadanie sposobów 
wypróbowania siły. a względnie jakości używanych w górni­
ctwie rnateryi strzelniczych oraz orzeczenie, który z takowych 
jest najbardziei pujedynczy, praktyczny i możliwie pewny. Ko­
mitet uzna wszy metodę p. Izydora 'l' r a u z l 'a gen. dyr. akcyjnej 
spółki dynamitowej, według której siłę materyi strzelniczej ozna­
cza się zapom0cą wielkości wydęcia, jakie ciało ekąplodując:e 

w rurze ołowianej wywołuje, za najlepszą, wykonał w lecie r. 
1883 we fabryco dynamitu w Preszburgn lic~ne próby przy 
współudziale ze strony wojskowo-technicznego komitetu ka,ri­
tana Hess'a, znanego w dziedzinie techmki strzelniczej, używając 
do takowych ołów pochodzący z hut ołm.vianych _w Przybraru 

i .Raibl. 

l\faterye strzelnicze są to ciała, które w sto ­
sunkowo bardzo krótkim czasie spalone wytwarzają 
znaczue ilości gazów i wywiązują równocześnie bar­
dzo wysoką ciepłotę. Podobnie jak przy każdem spa­
leniu ma tu miejsce utlenienie, potrzebny zaś tlen 
(O) dostarcza nie powietrze, tylko eksplodujące ciało. 

Si.Ja objawiająca się przez wytworzenie gazów 
i czas, w przeciągu którego ta siła się wywiązuje, 
są rozmaite, odpowiednio do pojedynczego ciała 

strzelniozego i do sposobu, w jaki wybuch tj. uwol­
nienie więzionej pracy w materyi strzelniczej zostaje 

wywołany. Połączenie jodu i azotu (N) np. eksplo -
duje nawet pod wodą, skoro tako\.ve · piórem do. 
tknięte zostanie, lub ,~1prawiając płytę metalową, na 
której to ciało się znajduje, w szybszy ruch; - ba­
wełna strzelnicza i proc.:h wybuchają zetknięte z cia­
łem żarzącem ;-zgęszczona bawełna strzelnicza, nitro­
gliceryna i dynamit zapalone spalają się spokojnie bez 
wybuchu, zapalone atoli zapomocą silnej kabzli wy­
pełnionej srebrem trzaskaiącem eksvlodują z ogromną 
wszystko niszczącą gwałtownością. 

Nadzwyczajna cbyżość, z jaką eksplodująca siła 
się wywiązuje, jest zarazem przyczyną jej nadzwyczaj­
nego działania, k tóre nawet wolno leżący eksplodu­
jący patron Jynamitowy okazuje. Szybkość wytwarza­
nia się gazów, jest tak wielka, iż powietrze, które 
otacza eksvlodujące ciało, nie ma czasu ustąpić 

miejsca pierwszym, wskutek czego materye strzel­
nicze eksplodując niszczą wszelką zaporę, którą bez­
pośrednio napotykają. Umieszczony ua płycie żela­

znflj grubości 27mm dynamit w ilości pól kilograma 
eksplodując przebija takową, bez względu. czyli płyta 
żelazna leży poziomo czyli Jest nachyloną; spokojnie 
zapalony dynamit znajdujący się na płycie żelaznej 
spala się bez wy wołania wy buch u. 

Szybkie wywołanie siły eksplodującej przez 
uderzenie czy li zapalenie detonacyjne jest przy cia­
łach eksplodujących nadzwyczaj wielkiej wagi. Od 
io lat znana jest nitrogliceryna jako ciało eksplodu­
jące, jednakże dopiero od czasu zastosowania zapala­
nia detonacyjnego kabslami N o b e l'a w roku 1864 
została takowa jako ciało strzelnicze do praktycznego 
użytku wprowadzoną. 

Ażeby mieć wyobrażenie o wielkości energii, 
jaką ciała eksplodujące przy detonacyi 0bjawiają, 
wystarczy nadmieni6, iż praca lkg prochu strzelni­
czego wynosi 370000, lkg bawełny strzelniczej 
490000, a lkg nitrogliceryny 778000kgm. Nitroglice-
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ryna byłaby zatem tylko dwa razy tak silną jak 
proch, gdy jednakże wytworzPnie się gazów nastę­

puje w daleko krótszym czasie, jest ona faktycznie 
siedem razy silniejsza jak ostatni. Ponmcżywszy 

ilość gazu z ilością wywiązanej ciepłoty: i przyją­
wszy liczbę tę jako· miarę siły strzelniczej, naten­
czas znajdziemy stosunek prouhu do d~ namitu krze­
mionkowego, i do nitrogliceryny jak 1: 3: 7. 

Jedna objętość nitrogliceryny wydaje podczas 
-eksplozyi 1250 obj. gazów a mianowicie: 554 pary 
wodnej, 46~ kwasu węglowego, 236 azotu i 36 obję­
tości tlenu; gdy jeduakże te gazy przez wysoką cie­
płotę rozszerzają się do o~miorazowej swej objętości, 
daje zatem 1 objętośc nitrogliceryny podczas eks­
plozyi 10000 objętości eksplodyjnych gazów. 

Praktyka rozróżnia dwie glówne grupy ciał 

eksplodujących, a mianowicie proch strzelniczy i je­
mu pokrewne ciała strzelnicLe eksplodujące i połą­
czenia nitroglicerynowe. 

1. Proch strzelniczy. Tenże wynaleziony w 14 
stuleciu przez mnic.:ha Bertholda Sc h w ar z'a we 
Freiburgu, był aż do najnowszych czasów jedynem 
ciałem strzelniczem. Takowy składa się, podobnie 
jak i w najnowszym czasie wynalezione pokrewne 
Haloksylin, Jahuit, Oarbo-Azotin itp. z mięszaniny 
ciał spalających się i tlenorodników. Jako ciało spa­
lające się używany jest węgiel lub inne stale ciało 
węglowe, z domieszką nieco ~iarki lub bez takowej, 
1Jialem zaś wydzielającem tlen jest zazwyczaj sale­
tra lub chloran potasowy. Proch strzelniczy, osobli­
wie szczelnie zamknięty, detonuje przez zwykle za­
palenie, jednakże i tu eksplozya będzie większą, 

skoro się użyje zapalenia detonacyjnego. 
~- E1csplodujące uzotowe zapalenia powstają przez 

działanie zgęszczonego kwasu azotowego i siarkowego 
(ostatni celem uwięzienia powstającej przytem wody) 
na spalające się, a zatem węgiel zawierające organi­
czne ciała. Podczas tego procesu chemicznego wy­
dziela się wodoród i powstaje połączenie tlenu z azo­
tem (grupa NO2 ), która potrzebny do spalenia wę­
giel zawierających ciał w czasie eksplozyi oddaje. 
Podczas gdy zatem w prochu strzelniczym tlen wy­
dzielające substancye z ciałami węglowemi tylko . 
mec l.l a n i c z n i e są związane, mieszczą się one 
w nitrowanych materyach strzelniczych obok spala­
jącego się ciała w związku chemicznym wilo­
sc1 stechiometrycznej potrzebnej do całkowitego 

spaleni::i.. 
Najważniejsze z eksplodujących azotowych po­

łącze.ń są obP.cnie, bawełna strzelnicza i ni­
tro g 1 i cery n a; pierwsza powstaje przez nitrowa­
me bawełny1 druga przez nitrowanie gliceryny. 

Bawełna strzelnicza odkryta jeszcze w roku 1846 

przez Bot t g e r 'a i Sc ho nb ei n'a była początkowo 
w tajemnicy zachowywana aż do czasu, w którym 
Ot to z Brunś1,,viku i Knop z Lipska podobne 
ciało wynaleźli. 

W stanie zwykłym spala się nh.d płomieniem, 
eksploduje zaś zetknięta z ciałem żarzącem; w sta 
nie zgęszczonym, o ciężarze gatunkowym 1, jest na 
uderzenie, trącenie 1 . wodę i płomień zupełnie nie­
czuła, eksploduje natomiast w skutek detonacyi sil­
nej kabsli. 

Prócz powyższej włas uości bawełna strzelnicza 
ma jeszc;1.e tę zaletę, iż nie zamraża się, co ją czyni 
szczególnie w celach wojennych (do napełniania tor­
pedy) przydatną. 

W górnictwie nie zdołała znaleść zastosowania 
nie b~dąc bowiem silniejszą od dynamitu krzemr>· 
wego, jest od niego znacznie droższą: w ostatnim 
czasie zaś wprowadzono dynamit żelatynowy i żela­
tynę strzelniczą, które przy tej samej cenie co i ba­
wełny strzelniczej są o wiele silniejszemi ciałami 
strzelniczemi. 

Również i zaleta bawełny strzelniczej, iż takowa 
eksploduj przy bardzo niskiej ciepłocie, straciła wiele 
ua wartości odkąd udało się zamarznięty dynamit, 
a na wet zamarzniętą żelatynę strzelniczą zapomo oą 
osobno przyrządzonych patronów, · które i w niskiej 
c.:ieplocie są skuteczne, do eksplozyi pobudzić. Pa­
tron zapalający składa się z mięs~aniny nitroglice• 
ryny (60¾) i mocno nitrowanej bawełny strzelniczej 
zamkniętej w puszce metalowej. 

Ndrogl1ceryna zost~ła w rok później odkrytą, 

a mianowicie w r. 1847 przez wlocha Sob re ro. 
Dla jej niebezpiecznych własności była wyrabianą 

tylko w małych ilościach. W roku 1863 udało się 

szwedzkiemu inżynierowi A. N ob el uczynić nitro­
glice1 ynę mniej niebezpieczną, a przez zastosowanie 
detonacyi celern wywołania eksplozyi, stworzyć ta­
kowej szerokie zastosowanie w górnictwie i inży­

mery1. 
Nitrogliceryna jest ciałem bezbarwnem, bez­

wonnem, cięźkoplynnem, ol~jistem o ciężarze gatun•­
kowym 1.6 , smaku słodkawego i pieką0ego. Na or­
ganizm lud:✓.ki dział.a ona trująco, a w małych ilo• 
ściach zażyta sprowadza zawrót, bezwładność, ból 
głowy, i uderzenie krwi na mózg. W ciepłocie 

+ 8°C. marznie i st aje się nieczułą na mechaniczne 
działanie 1

) . 

Ponieważ ciekła nitrogliceryna w użyciu i dla 
przewozu jest nietylko niedogodna, ale i niebezpie­
czna, starano się nadać jej praktyczniejszą formę, 

napawając nią, stale porowate ciała. Otrzymana 

1
) W tym stanie rozsyłaj~ nitroglicerynę w Ameryce. 
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w ten sposób miękka podajna masea daje się łatwo 
wyrabiać w patrony i bez niebezpieczPństwa prze­
wozić. Do napawania nitrogliceryny służą rozmaite 
ciała, a preparaty takie znane są ogólnie pod nazwą 
dy n am i tu. 

Stosownie do tego, czyli ciało wsiąkające nitro­
glicerynę jest indyferentne czyli także eksplodujące, 
rozróżniamy dwie g iÓwne odmiany dyuamitów: 

a) dyoamit z bezczynną naturalną gąbką (ciało 

wsiąkające), 

b) dynamit z eksplodując1 gąbką. 
Do pierwszej odmiany należy: 

Dy n am i t krzemionkowy ( Guhrdynmnit ). 
Jako ciało wsiąkające nitroglicerynę służy pył krzA­
mionkowy, to . jest bezpostaciowa porowata krze­
mionka, składająca się z mikroskopowych krzemien­
nych pancerzyków wymoczków a znajdująca się we 
wielkich ilościach w Północnych Niemczech na pusz­
czy Luneburgskiej, ktńra wyrzażona, zmielona, na­
stępuie z rntrugliceryną dobrze zmieszana i przero­
biona daje zr1any dynamit krzemionkowy. Dynamit 
krzemionkowy, przez Nobel'a wprowadzony składa 

się z 700fo nitrogliceryny i '-25°/o pyłu krzemionko­
wego . Podczas wybuchu eksplodują tylko 69¾ ni­
trogliceryny, 6°fo bowiem zużywa się do stc,pienia 
i zamienienia w szlakę i-,ylu krzemionkowego przy 
powstającej wysokiej temperaturze. 

Nitrogliceryna zmięszana z pyłem krzemionko­
wym daje ciastowatą, poda.1ną, tłustą massę, która 
podobnie jak czysta nitruglioeryna jest trującą. Bar• 
wa jej brunatna i czerwonawo brunatna. c. g . 1.4 • 

Dynamit krzemionkowy zapalony od płomienia 
spala się powoli bez wybuchu, eksploduje natomiast 
gwałtownie, skoro Śię go zl:łpali zapomocą silnej 
kabsli. Na uderzenie i wodę jest on dosyć nieczuły, 
wydziela atoli przy ponownem wstrząsaniu i ogrze­
wauiu, jakoteż leżąc przez dłuższy czas we wodzie 
nitroglicerynę. Dynamit ten marznie podobnie jak 
nitrogliceryna przy +o°C.; w tym stanie je:3t on na 
uderzenia nieczuty i musi byc poprzednio roztajony 
czy li do ciepłoty 1~ -16°0. ogrzany. Zamarznięty 

dynamit eksploduje tylko przez zapalenie zRpomoc~ 
siluego perkussyjnego patronu. 

Silę dynamitu krzemionkowego nie można przez 
mniejsze lub większe przepojenie nitrogliceryną do­
wolnie i znacznie zmie11ić , dobry bowiem dynamit 
otrzymuje się tylko w granicach 72-75'l/0 nitrogli­
ceryny. Większe ilości nitrogliceryny pyl krzemion­
kowy nie jest w stanie stale utrzymać, w skutek 
czego takowa wycieka, mniejsze zaś ilości nitrogli­
ceryny dają słabo działający dynamit, wskutek bo­
wiem przewagi ciała neutralnego wiele ciepłoty zo-

staje straconej, a gazów eksl-'lodujących wytwarza 
się znaczuie mniejsza ilość. 

Z powyższych względów starano się zastosować 
do napawania nitrogliceryną także ciała, będące albo 
same przez 8ię eksplodującemi, albo takie, które 
podczas spalenia wielkie ilości gazów wydzielają. 

Tu należy druga odmiana dynamitów. 
Dy n a m i ty z czy n n ą g ą b ką. Matery alem 

dźwigającym nitroglicerynę jest ciało podobne do 
prochu strzelniczego składając~ 8ię ze saletry, wy­
twarzającej bvasoród, i ze spalającego się we wę­
giel obfitego ciała jak węgiel, kora drz~wna, pru-­
chno, trociny i t. p. Dynamity te nazywają się 

także saletrowe albo węglowe; tu należy między in­
nerni Rhexit itp. Jednakże i te dynamity znalazły 

tylko w tych krajach większe praktyczne zastoso­
wanie, w których proch strzelniczy z powodu mo­
nopolu jest bardzo drogi. Przyczyna tego jest pro­
stej natury. Jeżeli bowiem gąbka ma zawierać w so­
bie dostateczną ilość kwasorodu, aby węgiel mógł 

dokładnie się spalić, natenczas musi ona składać się 
przeważnie (około 75% swej wagi) ze saletry, która 
jak wiadomo nitrogliceryny prawie nie przyjmuje, 
tak iż ostatn.ia mieści się w dynamicie tylko w tej 
ilości, w jakiej oiało węglowe wsiąknąć ją zdoła. 

Skoro ciało zawierające węgiel w odpowiednio 
złożonej (tj. zupałnie ukwaszającej) gąbce w stosun­
kowo tylk0 matej ilości jest zawarte, w:yuika z tego, 
że ciała takie przyjmuj'¼ tylko mało nitrogliceryny, 
że więc dynamity z czynną gąbką stosunkowo mało 
siły rozsadzającej mieć mogą. Dodanie znaczniejszej 
il0ści właściwej gąbki do domieszki (węgiel lub włó­
kuo drzewne) celem większego przepojenia nitrogli­
ceryną sprawia niezupełne spalenie, znaczne wytwo­
rzenie się niedokwasu węgla, a zatem szkodliwego 
gazu i mały effekt str zelniczy. Z tego wynika, iż 

dynamit z czynną gąbką przy większej zawartości 

nitrogliceryny lepiej jest zastąpić dynamitem krze­
mionkowym, przy mniejszej zawartości zaś proch1m1 
strzelniczym. 

Powyższe wady dynamitów usunął niezmordo­
wany na tern polu N ob e 1, zamieniając ciekłą w tym 
st.1Ilie niebezpieczną nitroglicerynę w massę więcej 

ciężko płynną podobną do żelatyny, w którym to 
stanie nitrogliceryna daleko mniejsze ilości gąbki po• 
trzebnje, aby w takowej stale się utrzymać. 

N ob e 1 odkrył, iż pewien gatunek bawełny 

strzelniczej w nitroglicerynie się roz;puszcza, tak że 
za dodaniem malej ilości takowej ciekła nitroglice 
ryna staje się cjężko płynną, gęstą. Przy 7-8¾ 
bawełny tworzy się stała galaretowata masa, której 
siła równa się sile czystej nitrogliceryny a tem się 

odznacza, iż nie wydziela nitrogliceryny przy zmia -
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nie zwykłej ciepłoty, przy silnych wstrząśnieniach 

i pozostając dlnżs7,y czas pod wodą. 

1\fassa ta, którą nazwano żelatyną strzelniczą, 

jest najefektowniejs7.em ciałem strzelniczem, jakie 
posiadamy, i nadaje się wszędzie tam, gdzie chodzi 
o szybki postęp, oszczędność na pracy i czasie, oso­
bliwie zaś o postęp roboty w bardzo twardym ka­
nuen1n. 

Żelatyna strzelnicza jest żółtą, przejrzystą, ela­
styczną, do bursztynu podobną massą o ciężarze gat. 
1.

6
• Jest ona o wielA mniej czulą aniżeli nitrogliceryna 

i nie eksploduje przy działaniu młota 3.5 kgm na 
lqcm, podczas gdy dynamit krzemionkowy już przy 
uderzeniu lk,ąm wybucha. Nawet kabsle wypPłnione 
1 gramem materyi wybuchającPj nie wywołują eks­
plozyi, dlatego też używa się przy strzelaniu żela­
tyną strzelniczą małe patrony dynamitu krzemion­
kowego, które zapalone od kabsli wywołują swoją 

detonacyfl eksplozyę w żelatynie strzelniczej. 

Na ciśnienie jest żelatyna strzelnicza nieczuła; 

ciśnieni e lt na lqcm nie jest wstauie wydzielić ni­
t rogliceryny, co dowodzi, iż nitrogliceryna i bawełna 
łączą się chemicznie. 

Leżąc kilka miesięcy we wodzie niB zmierna 
s ię i nie traci swej siły strzelniczej. 

Przy + 6"0. twardnieje i zachowuje się podo­
b.nie, jak zamrożony dynamit; stwardniałą żelatynę 

strzelniczą należy ostrożnie odgrzować, albo też użyć 
bardzo silnej zapalnej materyi celem wywołania 

eksplozyi. 

Mniej jak 7 -8¾ bawełny daje mniej stałą że­
latynę strzelniczą; przy 2 do 3¾ bawełny zaś tylko 
nieco stężałą mas't, tak zwany żelatynowy olej 
s trzelniczy. Tctka nitrogliceryna potrzebuje do swego 
n więzienia bardzo mało domieszki (gąbki). Od wro­
tnie zatem te same jlości domieszki, które przy dy-
11amicie z czynną gąbką przyjmują tylko małe ilcści 

czystej nitrogliceryny, i takową tylko z trudnością 
zatrzymują, zaś pod wysokiem ciśnieniem lub leżąc 
dłuższy czas we wodzie wydzielają, zatrzymują da­
leko większe ilości żelatynowego oleju. Przez to po­
wstaje dynamit, który na uderzenie i wstrząśnienie 
jest bardzo nieczury, dla przewozu i w praktycznem 
zastosowaniu jest o wiele bezpieczniejszy, nie ulega 
chemicznej zmianie a spalając się w zupełności nie 
wydziela podczas eksplozyi -szkodliwych na organizm 
lndzi gazów. 

Dynamit z czynną gąbką, zawierający w miej­
sce zwykłej n itrogliceryny, żelatynowy olej strzel­
niczy, nazywamy żtlatynouym dynamitem (Gelatin­
Dynamit), także nowym. dynamitem. Dynamit ten 
i żelatyna strzelnicza są najdoskonalszellli materyami 

strzelniczPmi, jakie inżynierya i górnictwo do uży, 
tku posiadają. 

Pode.za~ gdy żelatyna strzelnicza jest najsil-. 
niejszą materyą, przyspieszającą przebijanie najtward­
szego kamienia, przyrządzić można dynamity żela­

tynowe: stosownie do ich składów, to znaczy stoso­
wnie do stosunku· żelatynowego oleju i domieszki, 
o rozmaitej ale za wsze wielkiej sile, jak tego roz-· 
maite skały i różnorodny cel wymagają . 

Do badań naszych używaliśmy obec:nie najważ­
niejsze dynamity strzelnicze a miauowicie nowe dy­
namity, pozwalam zaś sobie za wyrażnem zezwole­
niem geueral_nego dyrektora p. Tr a u ze l'a podać 

skład tych nowych dynamitów, który zresztą był 

już gdóeindziej ogłoszonym. 
Fabryki dynamitu N ob e l'a wyrabiają obecnie 

oprócz żelatyny strzelniozej także trzy gatunki no­
wego dynam itu Nr. I, Il i III, naumienię zaś, że 

nowe dynamity I i II są z czynną gąbką i żelaty. 
nowym olejem, że są zatem właści wemi dynamitami 
żelatyuowemi, dla czego też zupełnie słusznie na­
zwane zostały żelatynowy dynamit 11r. I, i żelaty­
nowy dynamit nr. Il. podczas gdy nowy dynamit 
nr. lII, który stosunkowo więcRj gąbki zawiera, 
a tern samem nieżelatynową nitroglicerynę więzić 

jest wstanie, j eBt dynamitem z czynną gąbką, która 
zawiera zwyczajną nitroglicerynę. 

Żelatynowy dynamit nr. I. składa się z 64,5 ¾ 
żelatynowego oleju i 35,5 ¾ domieszki. 

Żelatynowy dynamit nr. II, zawiera 45°_.' 0 żela~ 
tynowego oleju i 550/o domieszki. 

Żelatynowy olej obu tych dynamitów sktada się 
z 97,5 % nitrogliceryny i 2,5 °Io bawełny, zaś domie­
szka z 75% saletry, 24¾ trocin drzewnych il% sody. 

Nowy dynamit IH, zawiera 14°/0 zwykl~j ni• 
trogliceryny i 86°/0 domieszki, która to ostatnia 
składa się z 70¼ sal~try sodowej, 15¼ siarki, 140/o 
węgla drzewnego i 1 °io sody. 

Skład tych 3 odmian dynamitn przedstawia się 
szematycznie w sposób następujący: ! 64„ Zelatynowo- { 62,9 nitrogliceryny 

go oleju 1,6 1 bawełny 
100 nowy dy na-

mit nr. I. 
{ 

26,62 saletry potasowej 
35,5 domieszki 8,., i trocin drzewnych 

0,3„ sody ! 45 Zelat. olej u { 43,88 nitrogliceryny 

100 nowy dyna-
ln 2 bawełny 

mit nr. II. { 
41 12„ saletry potasowej 

55 domieszki 113125 trocin drzewnych 
0,.,5. sody ! 14 Zelat. oleju { 14,0 nitroglicery ny 

100 nowy dyna-
6012 saletry sodowej 

mit nr. III. l 12,9 siarki 
86 domieszki 11,0 węgla drzewnego 

0,9 sody 
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Z temi trzema nowemi dynamitami podjęto 

próby w ołowianych walcach, a mianowicie każdy 

gatunek w 6 walcach z czyszczonego ołowiu z Przy­
bram i w 6 walcach z ołowiu w Raibl. 

Każdy ładunek wynosił 20g, a eksplozyę wywo­
ływano zapomocą kabsli o 5 gramowem wypełnieniu. 

Wydęcie walca mierzono wodą dolewaną z ka­
librowauej rurki aż po brzeg otworu 

Zelatynowy dynamit 

nr. I. 11 nr. IL I! nr. III. 

o ł ó w z 

Przy bram i Raibl I Przy bram I ~ai bł rrzy bram I Raibl 

cbcm cbcm cucm chcm cbcm cbcrn 
- - -

I I 1243 1178 895 815 460 42() 
1247 1163 880 820 470 42il 
1200 1220 880 808 470 420 
1249 1169 895 84ó 465 440 
1219 1160 895 870 4fi5 420 
1214 1188 

I 
870 845 470 425 

przeciętnie 

1229 I 1181 li 886 I 834 11 46G I 425 

Przeglądając powyższe cyfry znajdziemy zna­
czną różnicę pomiędzy wydęciem walca z ołowiu 

przybramskiego, co każe przypuszczać, iż gatunek 
t0n jest miębzy od ołowiu z Raibl. Również i liczby 
jednego szeregu uje są jednakowe i cokolwiek mię• 
dzy sobą się różnią, nie należy jednak zapomnieć, 

że mamy tu z gwałtownie występującem, nderzają­

cem działaniem do czynienia, w obec którego ró ·wne 
liczby z góry są niemożebne, zawsze jednak mogą 
b_yć dostateczną miarą do ocenienia wartości podo­
bnych materyi strzelniczych. 

\V podobny sposób, jak powyższe trzy gatunki 
nowych dynamitów, badano i żelatynę strzelniczą. 

Odpowiednio do poprzednich prób używano 20g że­
latyny strzelniczt>j i zapalono takową kabslą o 5 gra­
mowem wypełnieniu. Wyniki tyc:.h prób są nastę­

puJące. 

Ż e 1 a t .Y n a s t r z e 1 n i c z a. 

Ołów 

z Przybram 7, Raibl 
cucm chcm 

1290 1260 
1290 1150 
1250 1125 
1 120 1.075 
1260 1350 
1870 1275 
134 7 przeciętnie 1206 

Powyższe cyfry nie okazują tej zgodności, jaką 
zauważyliśmy przy próbach z dynamitami żelatyno­

wemi, co więcej są one na wet w stosunku do wydęcia 

cylindra ołowianego przez ekspl ozyą dynamitu nr. I . 
daleko mniej sze, jeże li u względnimy, iż siła żelatyny 
strzelnicz~j jest niemal dwa razy fak wielką, jak 
siła nowego dynamitu nr. I . 

Komitet przyszedł do przekonania, iż w tym 
wypadku żelatyna strzelnicza nie zupełn ie eksplo­
dowała, podjęła zatem na nowo badania dając sil­
niejszą kabslę lu b też zapalny patron. 

Zelatyna strzelnicza 
--Ołów z Przybram I~ Ołów z Ralb_l __ _ 

lfig Żel. strzeln. Hig żel. strzoln. \ 
4g żel. dynam. 20g żel. strzeln . 4g żel. dyn. 20g żel. strzeln. 

nr. I. 2g kabzli I nr. I. I 2g kabzli 
0·5g kabzli li 0·5g kabzli 

cbcm cbcm cbcrn cbcm 

1975 
1705 
1710 
2035 
1965 
J800 

1865' 

1915 
1790 
1800 
1885 
1740 
1835 

1827 

przeciętni o 

1740 
1690 
1590 
1880 
1565 
1075 

1725 

1760 
1790 
1740 
1735 
1690 
1635 

1735 

Cyfry te są daleko większe od poprzednich, 
które otrzymano przy wywolywauiu wybuchu kabslą 
5 gramową, okazują atoli tak zna0zne różnice po­
między sobą, iż komitet nie może je polecić jako 
skalę siły eksplozyi. Przyczyna tego leży w tern, że 
walce ołowiane w stosunku do zua0znego wydęcia, 

jakie żelatyna strzelnicza sprawiała, były za małe. 
lvfas~a ołowiu wyuosi 6235c~cm, podczas gdy żelatyna 
strzeluieza sprawi~ rozdęcie próżni na l800cbcm, co 
st.anowi około 30% pierwotnej objętości ołowiu. Wi­
<lać to już i na powierzchni walca ołowianego, która 
po eksplozyi okazuje liczne pęknięcia i wypukłości. 
Przy próbach z 20 gramowym ładunkiem należy 

bezwarunkowo używać większych cylindrów. 
Komitet wykonywać będzie w lecie br. nadal 

rozpoczęte próby w fabryce dynamitu w Preszburgu. 
(Oest. Berg. u. Hiittm. Ztg. Ver. Mitth. Nr. 1. 1884:) 

Ustawa naftowa. 

Dnia 7 marca br. przeszła ostatecznie w Izbie 
deputowanych Wys. Rady Państwa po dłuższej de­
bacie ustawa naftowa, mająca na eelu uregulowanie 
praw wydobywania ropy i wosku ziemnego w Gali­
cyi i n a Bukowinie, która j eszcze w roku 1882 na 
posiedzeniu Izby deputowanych z dnia 22 maja 
przedłożoną, i przez takową osobnej komisyi do 
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szczegółowego rozpatrzenia przekazaną została. Spra­
wozdawcą tejże był, jak wiadomo, p. dr. Maksymi­
lian Zatorski profesor uniwersytetu Jagiello1iskiego 
w Krakowie. 

Projekt ustawy naftowej w całej swej osnowie 
ogłoszony został w roczniku I „Górnika" (str. 133). 
Treść jego pozostała ta sama 7. wyjątkiem kilku 
zmian, które komisya w pierwotnym rządowym pro­
jekcie poczyniła a mianowicie: 

§. 5, ustęp 2. 
W ostatnim wypadku musi być również przed­

łożoną ugoda z właścicielami praw rzeczowych za­
wart.a, i to co do porządku, w jakim ciężary mają 

przejść na połączone pole w tym razie, jeżeli · połą­

czone pole naft0we przejść.: ma na własność poje­
dynczej fizycznej lub niefizycznej osoby (gwarectwa, 
akcyjnej sp. itp.\ zatem tylko jako całość ma być 
obciążonem, na pojedyuczych zaś polach naftowych 
różne prawa rzeczowe lub te same ciężary w innym 
porządku ciążą, we wszystkich zaś innych wypad­
kach w stosunku udziału, w jakim każdt3 z poje­
dynczych pól naftowych w ciężarach zjednoczonego 
w księgach pola uczestniczyć ma. 

§. 7, ustęp 3. 
Uprawniony do założenia budowy pomocniczej 

musi jednak za wszelką szkodę wyrządzoną na ob­
cym gruncie lub polu naftowem przez swoją budowę 
złożyć zupełne odszkodowanie. 

Zdaje się nie ulegać żadnej wątpliwoJci, że przyjęta w Iz­
bie deputowanych ustawa naftowa zosta.me w Izbie Panów za­
twierdzoną i otrzyma sankcyę cesarską. 

Korespondeneya z Klęezan. 

Nadeszła nareszcie chwila., w której znaczna 
część naszych właścicieli kopalń naftowych, przy­
chodzi do przekonania, iż system wiercenia dziś 

praktykowany, niemal we wsz_p,tkich kopalniach, nie 
odpowiada w zupełności wymogom wzrastającego 

przemysłu naftowego, a mianowicie kopalnie, w któ­
rych ropę dopiero w głębszych pokładach dobywają 
poczynają śledzić nad sposobem, za pomocą którego 
by można ten lub ów szyb, w połowie zamierzonego 
czasu, i z mniejszym kosztem do danej głębokości 

doprowadzić. 

Dziwną się niby wydaje rzeczą, iż właściciele 

kopalń mimo licznych przykładów, nie skorzystali 
z własnych doświadczeń, i nie zapytali pp. kiero­
wników, dlaczego rezultat postępu robót wiertni­
czych maszynowych, nie zostaje w żadnym stosunku 

z wierceniem ręcznem, kiedy ,;Górnik" kilkakrotnie 
już wykazał ten rażący stosunek. 

Nie mogę ja jednak zupełnej wiuy przypisać 

właścicielom kopahi, bo wymówka kierownika, i.z 
warstwy są tak twarde jak stal, a wskazane dłuto, 

które zhite do kuźni odsełają w jego przytomności, 
reszt4t wątpliwości, jakaby u właściciela powstać mo­
gła -- uchyla. 

Nad przyczyną, dlaczego mimo takiej skały co 
ehwila rury wprowadzają ~ 11ad przyc.:.zyną zepsucia 
dłuta, nie zastanawia Rię właści c iel, w dobrej wie­
rze, iż tak być musi. 

Przed dwoma laty, zaszczycił' mnie p. Stan 
ZnamirowRki zaproszeniem ua wieczorP.k dauy dla 
p. Faucka przy sposobnośui w, ęczenic1. temuż pulrnru 
srebrnego. Zjazd wówczas był dosyć liLzny. a zwa• 
żyv..-szy, iż obec.mi byli przeważnie właścicielami lub 
wspólnikami kopah'i ropy - uic więc dziwnego, że 
głównie kwestya produkeyi ropy a względnie wier­
cenia uyla rozbieraną. 

Jakżeż dziwić się, że właśuiciele kopab'i durzyć 

się pozwalają, kiedy odniósłem wraz z kolegą Fauc­
kiem to 1->rzekonanie, że kierownicy kopalń są mo­
ralnie przekonani, iż każdy z 11ic-h z osobna najle­
piej wierci i najbiPglejszych ma robotników. 

ZaJ,Jytany jeden i drugi o postępie jego robót, 
przyznał wprawdzie, iż postęp nie odpowiada, ale 
kamie11, który właśnie wierci, jest tak twardy, iż 

mimo 40 uderzen Ha minutę postęp w 12 godzinach 
zaledwie 40cm wynosi. 

Takilh zdań Rłyszeliśmy wiele, a twierdzenie 
moje, iż zaledwie 10 proce11t wynoszą vrawdziwe 
rzuty z niedowierzaniem omawiano, poddając podane 
przezemnie rezultaty ,vierceuia wątpliwości ogólnej. 

Milczałem od tego czasu, widząc iż dobre chęc i 

tu na nic się uie przydadzą, bo moralne przekona­
nie każdego z osobna jE'st niezmiemrn, iż lepszych 
rezultatów nikt nie osiągnie. . 

Dziś kie<ly w całym kraju właściciele kopalń 

i towarzystwo naft_owe kwestyą rozbiera, czy po­
rzucić dotąd praktykowane nożyce Fabiana i wpro­
wadzić system kanadyjski lub nożyce Faucka, uwa­
żam jako obowiązek swój, znając obydwa systemy, 
i trudniąc się od lat 15 wierceniem, a nadto czyta­
jąc sprawozdania w dziennikach fachowych o t ej 
sprawie, odezwać się i objawić otwarcie zdanie moje 
tern więcej, iż nożycami Faucka oprócz mniA nikt 
dotąd nie pracował w kraju. 

System kanadyjski bezwarunkowo zalecić mo­
żna tam, gdzie pokłady pozwalają na rozpoczęcie 

robót otworem świdrowym 8 cali przy gwarancyi 
przedsiębiorców, iż do danf>j głębokości dotrzymają 

średnicę otworu co naJmmeJ 4 cali. 
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System ten jednak w obec konieczności wpro­
wadzenia skręconych rur, tylko w pojedynczych wy­
padkach, mianowicie tam, gdzie chodzi ·o skonstato­
wanie ropy w większej głębokości, użyć u nas mo­
żna, a to z przyczyn JUŻ nie technicznych, lecz ma­
teryalnych, bo jeżeli będziemy mieć daną, iż każdy 

pojedynczy szyb wiercony kosztować będzie wyma­
ganą przez kanadyjczyków k,votę, to przyjdziemy 
Jo rezultatu, iż wyjątkowo jeden lub kilka szybów 
się opłaciło, ogólny jednak wynik przedstawi defi­
cyt w kopalni. 

Twierdzę stanowczo, iż w pokładach mniej ko­
rzystnych do wiercenia kar:adyjczycy sami roboty 
zaniechają, przekonawszy si~ o trudnościach, z ja­
kiemi w terenach naszej okolicy walczyć potrzeba, 
przedewszystkiem zaś o konieczności kilkakrotnego 
rurowania, a tem::;ameru znacznego· otworu świdro­
wego w początku. 

Nożyce Faucka, mają jak wiadomo cel nsuni~­
cia niedogodności powstaJącej stąd, iż mianowicie 
w większej głębokości zrzucenie obciążnika z świ · 
drem, nadzwyczaj jest trudne i najbieglejszy robo­
tnik zaledwie lOty rzut wykona dokładnie, podczas 
kiedy 90 razy albo nie chwyci, albo świder zale­
dwie ruszony od dna spadnie, lub zupełnie me 
zrzuci, imaginując sobie, że zrzucił najlepiej. 

Twierdzę to najstanowczej i udowadn~ać nie 
potrzebuję, gdyż rezultat w postępie wiercenia, aż 
nadto dobrze to wykazuje. 

Nożyce Faucka używałem od dwóch lat, i przy­
znaję nadzwyczajny ich fortel nawet przy rozpoczy­
nających się robotach wiertniczych, tak iż z począ­
tku już różnica nadwyżki postępu od zwyczajnych 
nożyc Fabiana 2f procent wynosi, podczas gdy 
w znaczniejszej głębokości różnica postępu stawia 
się jak 1 : 3-czyli nożycami Fabiana lm, a noży­
cami Faucka 3m w tym samym czasie. 

Dodać mi tu jednak wypada, iż konieczną jest 
rzeczą, aby ruch pośredniczyła transmisya kó! zęba­
tych, gdyż uderzeń więcej jak maximum ~5 na mi­
nutę robić nie można, i mimo, iż ka.idy robotnik 
bez wyjątku temi nożycami wiercić może, i nie po­
trzebuje pierw wprawy nabywać, bo same funkcyę 

odbywają, to przecież jako warm{E>k sine qua non 
stawiam, obeznanie się najdokładniejsze kierownika 
kopalni z tem1 nożycami, gdyż czasami dla bagatel­
nej rzeczy funkcyonowa6 przestają a usterek takich 
robotnik prosty nie spostrzeże, przyczyny nie odga­
dnie - a powtóre dlatego, aby nie zepsuć od razu 
całego przyrządu niewiadoruoscią czy w eh wili danej 
uożyee chwyciły lub nie. Oprócz tego sposób po­
puszczania zapomocą śruby jest tu niemożebny i musi 
być la11cuchowy już dawniej opisany w „Górniku." 

Obowiązkiem m01m było zrobić te uwagi, gdyż 
pewny jestem, iż każdy, który chce zaprowad7.ić 
podobne polepszenie uwiedziony przedstawjonemi 
korzyściami sprowadzi nożyce, a drugjego lub trze­
ciego dnia a może i po pierwszej godzinie już wy­
rzuci takowe, i nabierze niesłusznego przekonania, 
iż są do niezego a w najlepszym razie nie dla tego 
terenu. 

Przedewszystkiem przeto trzeba być pewnym, 
iż kierownik kopalni posiada odpowiednią wiadomość 
rzeczy i dopiero wówczas mógłbym zalecić nożyce 

Faucka, jako środek pewny do wiercenia w każdym 
terenie, w każdej średnicy otworu, i jako środek do 
osiągnięcia robót tanich, które jedynie w naszym 
przemyśle przedstawiają wartość., gdyż przekonaliśmy 

się już nadto, iż nie wydatność jednego pojedyn­
czego szybu, lecz ilość szybów ropodajnych stanowi 
dochód kopalni. 

Szybkie i niekosztowne zbyt wiercenie, oto cel 
do którego dążyć musimy. I!'. Bmmcki. 

Wiadomości bieżące. 

Krajowe Towarzystwo dla opu:ki i rozwoju prze­
mysłu, i .Qórnictwu nuftowego w Gul1cyi. Do Towarzystwa 
przystąpili jako czfonkowie zwyczajni P. T. panowie: Ed­
ward Seuchter w Żywca, Strokolowski Józef w Ropicy ru­
skiej, Syroczyński Leon we Lwowie, Wiktor Kaźmierz 

w Zarszynie. 

Posiedzenie komisyi naftow1j kraj. Ra.ay ,ąórniczej 
z dnia 24 lutego b r. we Lwowie w burze Wydziału 
krajoweg0. Obecni: Dr. A. Alth, A. Gorayski, w·. Klo­
bassa. L. Syroczy1iski, H. Walter. 

· W nieobecności przewodniczącego Rady górniczej, 
członka W ydzialu krajowego dra W ereszczy1iskiego za­
gaja posiedzenie komiRyi p. August Gorayski, i przystę­

pując do porządku dziennego, wzywa p. Syroczyńskiego 
do przedłożenia sprawozdania o robotach wykonanych za 
subwencyą z funduszów krajo,vych. 

P. Syroczyński przedkłada sprawozdanie o postępie 
tych robót w ciągu ubiegłego półrocza, omawia szczegó­
łowo i na żądanie członków kornisyi objaśnia stan tych 
robót na dniu 31 grudnia 1883 w kopalniach w H.o­
piance, Łodyni i Mencinie wielkiej. Po dłuższej dyskusyi 
postanowiono : 

a) przyjąć do wiadomości sprawozdanie o postępie ro• 
bót subwencyonowanych z fnndL1szu krajowego; 

u) przyjąć do wiadomosci postanowienie Wydziału kra­
jowego o dalszem pogłębianiu otworu swidrowego 
w Łodyni i zaliczeniu na te roboty kwoty 400 złr., 
a upraszać Wydz. kraj iwy o ściślejszy dozór otrzy­
mywanych tam rezultatów; 

c) upraszać Wydział krajowy. o wysłanie kom1syi zło­
żonej z p. dr. Altha, Syroczyńskiego i dr. Olszew­
skiego do Menciny w. celem zbadania, czy i jakie 
szyb sub-\vencyonowany pana W. Jankowskiego 
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przedstawia widoki, czy pokłady geologiczne wska­
zują prawdorodobieństwo, iż przez dalsze pogłębia­
nie osiągnie się dodatni rezultat, i oświadczenia się 
CCJ do mcżności pogłębiania go kopaniem lub wier­
ceniem. 
VVrazie przychylnego zdania komisyi delegowanąj 

przychyla się komisya naftowa do prośby p. Jankow­
skiego, aby m11 wyznaczyć suhwencyę na przeróbkę szybu 
i ustanawia ją ryczałtowo na 500 zlr., a rezerwuje- do 
czasu otr~ymania sprawozdania komisyi wnioski o dalsze 
pogłębianie. 

W dysknsyi nad zaniechanemi obecnie robotami 
w Schodnicy i Łosiu uprasza p. Walter o zaznaczenie, że do 
bada11 v;r s ~hodni cy i dzi ś j eszcze przywiązn.ie bardzo wielką 
warto ść, poczein p. przew0<lniczący przechodzi do 2go 
punktu porządku dzier.nego t. j. sprawozdania o podaniu 
pp. Wittiga i Spki o udzi elenie i:;ubwencyi na rozwój ro­
bót górniczych w kopalni ropy we Wójtowy do nich na­
leżącej. Komi8ya w myśl wniosku referenta uchwala nic 
zalecić tego podania 'Wydziałowi krajowemu do uwzglę­
dnienia tern bardziąj, że nie zostało ono zażądanemi a pP­
trzebnemi informacyami uzupełnione. 

Z porzą<lku dziennego podaje p. Syroczy1iski do 
wi~domości komisyi sprawozdanie z rokowań, jakie były 
zawiązane w myśl uchwały Rady górniczej z p. Arnul­
fem Nawrat.iłem o poruczenie mn specyalnego badania 
naftowych produktów i odczytuje rezygnacyę p. Nawratila. 

Komisya przyjmuje sprawozdanie do wiadomości, 

a ze względu, iż potrzeba takich chemiczno-technologicz­
nych badań nie jest dziś mniejszą niż przed pól rokiem, 
uclnvala prosić Wydział krajo\vy o zaangażowanie do nich 
innego technologa, zwracając jednocześnie uwagę na to, 
iż byłoby do życzenia, aby te badania nie były trakto­
wane jako uboczne zajęcie, ale aby wybrany kandydat ir.n 
wyłącznie swój czas poświęcit. 

W dalszym ciągu odczytuje p. Syroczyński reskrypta 
c. k. Namiestn1ctwa \Ve Lwowie dotyczące uchwal Sejmu 
krajow~go w sprawrn kontroli zapalności nafty, przywożo­
nej dn Monarchii z zag1anicy, i w sprawie zafożenia szkoły 
górniczo hutniczej obok Akademii tfl chniczno-przemysło­

wej w Krakowie. 'lv pierwszej sprawie niepowzięla ko­
misya żadnej uchwały, oczekując odpowiedzi, jaką V•iy­
dzial krajowy otrzyma od Towarzystwa naftowego ,v Gor­
licach, któremu odpis reskryµtu z»komuniko,,1ano; w dru­
giej uchwala komisya zaznaczyć, ze uznpełnienie nauk 
w lwowskiej ·wyższej szkole politechnicznej wykładami 
paleontologii i z dziedziny górnictwa i hutnictwa nafty, 
nie robi mniPj pożąaanem' utworzenie w myśl tylokrotnie 
wypowiedzianego życzenia Reprezentacyi kraju oddziału 
górńiczo-hutniczego przy techniczno-przemysłuwej Akade ­
mii w Krakowie. 

Traktując jednocześnie sprawozdanie p. Syroczyń 
skiego o rozpoczętych już z upoważnienia Wydz. kraj. 
staraniach zastosowania u nas w kraju ulepszonego wier­
cenia, i samoistny wniusek p. Klobassy w tej samej ma 
teryi, uchwala komisya za zgodą obu referentów: ,,Upra­
sza się Wydział krajowy, aby ustanowi-t komisyę fachow~, 
w którejby przedsiębiorcy kopalń n.aftowych byli repre­
zentowani, celem zbadania systemów wiercenia kanadyj­
skiego Olafa Terpa i Faucka, ocenienia, który z nich ·d]a 
górnictwa krajowego jest najodpowiedniejszym i uzyskania 
od przedsiębiorców wiertniczych, którzy tymi aparatami 
pracują, warunków· na jakichby dla stron prywatnych 
wiercić się podejmo\vali. Obok sprawozdania ze studyów 

i rokowa1i przedłoży także komisya pr0jekt i kosztorys 
głębokiego c!o 600m wiercenia, a Vlydzial krajowy zechce 
upoważmić ją nawet do wydatku kilkuset (500 ztr. w. a.) 
na próby przyrządów, gdyby tego dla zbadania jakiego 
systemu zachodziła potrzeba. 

W sprrurie krtd!Jtu na r»-odukta naftowe. Pismem 
z dnia 19 kwietnia Lr. oświadczył Bank krajowy, iż przyj 
muje powr.ięte na po~iedzeniu wydziału kraj. Tow. nafto­
wego z dnia 17 i 18 marca wnioski, dodając w nstępiA 
3. wniosków (p. Górnik III. str. 34) llo 6 °/o odsetek oil 
wypożyczonego kapitafo, jakoteż 1/ 8 °/0 prowizyi na rzecz 
/Tow. naftowego, jeszcze 1/ 8 °/0 prowizyi dla Banku krajo­
wego. Otwarty dla 19 przedsiębiorców naftovvych kredyt 
wynosi 145 -159 tysięcy złr. 

P. L. Nyire9yhr1za 29 marr:rt 1884. '\iVęg; erski han­
del naftowy, który w lepszych gatunkach pobiera prnwie 
wył~cznie t0war amerykański i krorn~ztadzki jeRt zarazem 
prawie głównym konsumentem gorszego (secnnda) towarn 
galicyjskiego. Handlarze gali cyjscy zaopatrują tutejszy targ 
prawie wyłącznie gor.szemi g'..l.tunkami nafty, przez co ze• 
psuli opinię galicyjskiego towaru i tak go zdyskredyto­
wali, że zachodzą pewne trudnośc i w sprzedaży nafty ga­
li cyjskiej, konsument bowiem pod naftą galicyjską poj­
muje wyłącznie tylko najgorszy nr. II i nr. III fabryk 
galicyjskich i sądzi, że w Galicyi dobrej nafty wyrabiać 
nie można. 

Wobec tego wyszło z początkiem tegorocznej kampanii 
hasło nie zakupowania towaru galicyjskiego, tern bardziej, 
że wielkie nndzieje pokładano w produkcyi wielkiej rly­
stylarni we Fiume. Handlarze galicyjscy wysylrtli towar 
galicyjski w baryłkach sygnowanych amerykańskiemi fir­
mami, lecz wkrótce się na tem poznano i towar tego ro. 
dzajn stawiano do dyspozycyi . 

Wojażerzy fiumański ej dystylarni porobili z począt­
kiem kampanii zimowej znaczne sprzedaże po stosunkowo 
niskich cenach oznaczając gatunek towarn. Handel więc 
galicyjską naftą został i przez to utrndnionym. 

Ocz:ekiwania jednak, jakie stawiano przy otwarciu 
rafineryi w Fi11me zostały grubo zawiedzioue. Towar fin­
mański j est znaczni e gorszym od najgorszego galicyjskiego 
i jest w białych gatunkach nadzwyczaj eksplodującym, 
a w gatm1ku Standard (żółtym) tak ciężkim, że wcale si ę 
nie da palić w lampach. Dostawy więc fiurna11skiego t0-
war11 zostały zasystowane, a speknlacya rzuciła się na ci­
krzyczany towar galicyjski, µrzez co znaczne podwyższe­
nie ceny na galicyjskim targu spowodowała. 

Towar galicyjski ma teraz otwarte pole na Wę ­
grzech, poznano bowjem w tym roku znakomite wyroby 
fabryk galicyjshch z Ropy, Libuszy, Lipinek, Chorkówki, 
Peczyniżyna i Kolomyji i byłoby w interesie fabrykantów 
galicyjskich bądż to przez utworzenie składu komisowego, 
w którem z większych miast węgierskieh, bądż to przez 
zaangażowanie stałego wojażera wejść z konsumentami wę • 

gierskimi w styczność i otworzyć galicyjskiemu towarowi 
tam zbyt i uznanie, na jakie zaslnguje. Towar sekunda 
żółty, znajdzie we Węgrzech za wsze chętnych odbiorców, 
ludność wi ejska i mniejsze miastecz:rn są do niego przy ­
zwyczajone, w gatunkach prima można jednak znaleźć 
bardzo dobrych odbiorców, którzy chętnie stosunkowo wy­
sokie ceny za dobry towar będą ptacić. 

Przy letniej kampanii wejście z grosistami węgier­
skimi jest na czasie i wytrącenie handlu galicyjską naftą 
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nieuczciwym pośrednikom, może wyJSC na korzysć galicyj• 
skim fabrykantom i węgierskim konsumentom. 

Dystylarnia w Fiume ma pole do interesu utrudnio­
ne, mimo bardzo coulant postępowania zarząd-a przy wy­
p-lacie różuic ceny, interes będzie utrudniony i nie można 
wróżyć tej dyRty]arni przyszłości. Cała ta inststucya jest 
dziełem kilku wiedeńskich fi.nanlilistów, a celem zyskanie 
różnicy pomiędzy dem od oleju ziemnego a nafty dysty­
lowanej. 

Destylarnię tę można uważać jako chybione przed­
siębiorstwo, od samego bo,viem założenia popełniano jedną 
niekonsekweucyę za drugą. Destylarnia założoną jest 
w pobliżu portu na zupełnie skalistym gruncie, który za 
pomocą kosztownych robót pod budowę został przygoto­
wanym. Zamiast wielkich kotłów z urządzeniem dystyla­
cyi przegrzanemi parami, postawiono małe kociołki (retorty) 
mządzone La dystylacyę Huchą. W zalożenin więc tern 
chybiono celu, ho uniemożliwiono wyrób zyskownych 
oleji smarowych, które tylko przy dystylacyi parami wo­
dnemi uzyskać się dadzą. Zarząd techniczny dystylarni 
powierzono technikowi, który wprawdzie bardzo wielkie 
posiada wiadomości, przy objęciu zarządu nie potrafił, jak 
wie' ć niesie, cdróżnić oleju niebieskiego od zielonego -­
a nie miał pojęcia. jakie handlowe wymagania co do nafty 
są w zwyczaju. Wiedząc, że z oleju ziemnego przez frak­
cyonowaną dystylacyę otrzymuje si't naftę, frakcyonował 
olej ziemny i robił naftę, nie przypuszczał jednak wido­
cznie, !Że są kupcy, którzy stawiają rozmaite wymaga.nia, 
którzy żądają, by nafta się w lampach paliła, by nie eks­
plodowała, by miała pewną handlowo polecającą biuwę 
itd. NarobiwRzy towaru, przekonał się, że kupcy w żaden 
sposób uwierzyć nie chcą, żeby ta mięszanina najrozmait­
szych oleji, które on przy frakcyonowaniu otrzymar, była 
naftą. Fabryka przez to została zdyskredytowaną a pano­
wie właściciele przekonali się, że nie wyRtarczy mieszkać 
w Wiedniu by wiedzieć, co nafta a co olej ciężki. 

Zamiast jednak poszukać w Galicyi lub VVęgrzech 
zdolnego i praktycznie czynnego chemika, których ani 
w Węgrzech ani w Galicyi nie brakuje, udali się naj­
bliższą drogą do Ameryki, by sprowadziwszy amerykań­
skiego robotnika pokazać światu; że nie tylko to co z Wie­
dnia lecz i co z Ameryki dobrem być musi. 

Zanim jednak ameryka1isko - fi.uma11ska dystylarnia 
pokaże, że potrafi wyrabiać naftę, która się w lampach 
pali, mogliby galicyjsey fabrykanci rozwinąć szerszą dzia 
łalność na Węgrzech i spróbować szczęścia w kampaniji 
r. 1884/5. Interes przez zniżone frachty ułatwiony, a rze­
czą iest fabrykantów, by spróbowali ogromne zyski fak­
torów i handlarzy galicyjskich sprowadzić do własnej 
kieszeni. 

Przepisy clla udzielania pożyczek przez Bank kra 
jou:y na z,1stow. produktów nuffou:ych. ~a podstawie upo­
ważnienia Rady Nadzorczej Banku krajowego z dnia 6go 
lutego 1884, dyrekcya tegoż Banku wydaje następujące 
przepisy: 

§. 1. Poźyczki na zasta\v produktów · naftowych 
udzielane będą tym z pomiędzy członków krajowego To­
warzystwa naftowego w Gorlicach, których zarząd tegoż 

towarzyEltwa wskaże Bankowi krajowemu jako na kredyt 
zasługujących. 

S· 2. Pożyczki te udzielane będą, w kwocie nie 
niższej 3000 złr. zfr. w. a. na cza: najdłużej G mieAięcy, 

za nbezpiec-zeniem na produkcie naftowym do wysokośc 
60¾ tegoż wartości targowej. 

§. 3. Pragnący otrzymać pożyczkę tego rodzai u 
winien zgłosić się pisemnie do zarządu krajowego Towa­
rzystwa naftowego w Gorlicaeh. w· podaniu winien: 

a) wymienić wysokość pożyczki i czas, na jaki ma być 
udzieloną (§ 2.); 

b) opisać budynek, w którym złożony jest produkt ma­
jący przedstawiać przedmiot zabezpieczenia dla za­
żądanej pożyczki. Jeżeli przedmiot ten znajduje się_ 
nie w beczkach, lecz w rezerwoarach, winien dołą­
czyć opis tych rezerwoarów i miej8ca, w których są 
ustawione; 

c) wymienić wagę netto produktu zastawić się mają­
cegą, nie mniej gatunek jego i wartość targową. 
J esli produkt znajduje się w beczkach, winien podać 
też ilość i wart.~ść beczek, których wartość nigdy 
wyżej 2 zlr od baryłki amerykańskiej liczoną nie będzie; 

d) dołączyć policę ubezpieczającą, całą ilosć produkt u 
w magazynie się znajdującego w Krakowskiem To -
rzystwie wzajemnych ubezpieczeń. 
§. 4. Krajowe Towarzystwo naftowe w Gorlicachspra­

wdzi Wl'<zystkie podane przez żądającego pożycz:ri okoliczno­
ści przez delegata swego na miejscu, a następnie przedłoży 
podanie razem z swem spra,vozdaniem i opinią Bankowi 
krajowemu. 

§. 5. Bank _krajowy nie jest ob:>wiązany przyta­
czać powodów odmowy. Jeśli Bank krajowy uzna za sto­
sowne przychylić się do żądania pożyczki, wyd.a promesę, 
w której poszczególnione będą warunki, pod jakiemi wy­
plata waluty pożyczki będziti mogla nastąpić. 

W szczegó]ności Bank krajowy wymagać będzie 
w promesie: 

a) zeznania skryptu tHużnego we formie aktu notaryal · 
nego, mieszczącego w sobie klauzulę natychmiastowej 
wykonalności po myśli §. 3 ust. not. wedfog wzoru 
dołączonego i przedłożenia tegoż w wypisie głównym 
dla Banku przeznaczonym; 

b) oddania w zasta,v odpowiednej ilości produktu naf­
towego w magazynie zebranego ; 

c) podpisania egzemplarza niniejszych przepisów przez 
żądającego pożyczkę, na dowód, iż mu takowe są 
znane i na nie się zgadza; 

d) przedłożenia <l.owodu, że należytość od skryptu zo­
stała uiszczoną, lub zabezpieczenie takowej; 

e) ewentualnie także dopełnienia innych warunków, ja­
kie uzna za stosowne w każdym danym wypadku. 
§. 6. Po ·uzyskaniu promesy będzie rzeczą żądają.­

cego pozyczkę postarać się własnym kosztem o dopełnie­
nie warunków. 

W szczególności winien zeznany skrypt dłużny 

przedłożyć krajowemu Towarzystwu naftowemu w Gorli­
cach z wezwaniem, aby w zastaw oddać się mający pro­
dukt imieniem Banku krajowego przez osobnego delegata 
swego w posiadanie zastawnicze odebrało, w tym celu 
zł'ożyć na wezwanie tegoż Towarzystwa zaliczkę na koszta. 

§. 7. Przy tern ud daniu delegat Towarzystwa naf­
towego , jako pełnomocnik Banku krajowego obowią­
zauy jest: 

a) odebrać od właściciela tegoź produktu magazyn ze 
wszystkiem, co się w nim znajduje, policzyć iloś6 

beczek, oraz sprawdzić i oznaczyć gatunek i war­
tosć podanej nafty w takowych zawartej, jeśli zaś 
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proJukt naftowy nie znajduje się w beczkach, lecz 
w rezerwnarach, zbadać wagę, iluść i wartość za­
wartego produktu, oraz opisać rezerwoary, przyczem 
zauwaza się, że cały znajdujący się ,v magazynie 
prvdukt oddany być musi w zastaw Bankowi kra• 
jowernu, choeiażby nawet przewyż:3zył ilość: jaką 
żądający w zastaw oddać się zdeklarował; 

b) dopilnować zaopatrnenia wszystkieh wejść i stanu 
budynków tak, aby produkt od wszelkiego niebez­
piec,,;el'1stwa był zabezpieczony; 

c) magazyn zaopatrzouy odpowiedniemi zamlrnmi zam­
knąć i klucze od takowego u siebie zatrzymać, na 
drzwiach zas zawiesić tablicę z napi8em: 
„Zastaw Banku krajowego Królestwa 

Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem 

Gdyby stan magazynu, lub ilosć i wartoM prcduktu 
naftowego w nim zawartego nieoclpowiadała podaniu żą­
dającego pożyczki, a wzglę<lnie warunkom promesy, dele­
gat odmówi odebrania magazynu i złoży o tem relacyę 
krajowemu Towarzystwu naftowemu w Gorlicach. 

Zasta\vnicze oddanie na rzecz Banku krajowego ma­
gazynu, w którym złożony jest produkt, powinno być 
stwierdzone poświadczeniem c. k. uotaryusza, wystawio­
nem po myśli §. 7o i 881 ust. z 25 lipca 1871 L. 75, 
dz. u. p. przy zacho\vaniu formalności, nadających rzeczo­
nemu JJOświadczenia moc dowodową doknmentu publi­
cznego. 

S· 8. Skoro do_lJełnienie warunków µromesy za po­
średnictwem krajowego Towarzystwa naftowego w Gorli­
cach wykazanfl zostanie, nastąpi wyplata pożyczki za 
zwrotem oryginalnej promesy 7i alegatami. Polica aseku­
racyjna i wszystkie inne doknmenta zostają w Banku 
krajowym aż do całkowitego zwrotu udzielonej pożyczki. 

§. 9. Wszelka zmiana ilości zawartego w magazy­
nie za:::,tawionego produktu naftowego nastąpić może nie 
inaczej, jak za pisemnem poleceniem Banku krajowego. 

§. 1 O. W ciągu trwania stosunku pożyczkowego 

delegat Towarzystwa naftowego: 
a) przekonywać :::,ię będzie, ilekroć uzna to za stosowne 

i potrzebne, o stanie budynków, zamków, beczek 
i produktu, i o tern lgo każdego miesiąca zda ra­
port Bankowi krajowemu; 

b) na żądanie w,laściciela otworzy magazyn i dozwoli 
w obecności swojej obejrzeć prod1.1kt, lub poprawie 
beczki, któreby ciec mogły; 

c) na pisemne polecenie Banku krajowego wyda na­
tychmiast właścicielowi ilośc produktu, jaką Bank 
wydać pozwoli, lub przyjmie pod zamknięcie pro­
dukt, który dodatkowo zastawiony będzie; 

cl) o każdej zaszłej zmianie w magazynie zawiadomi 
bezzwłocznie Bank krajowy, a to w szczególności, 
gdyby magazyn zgorzał, uczyni to w drodze tele­
graficznej, zawiadamiając oraz listem poleconym 
o tym przypadku ajenta krako,vskiego Towarzystwa 
ubezpieczeń. 

§. 11. Wszelkie koszta oddania i odebrania pro­
duktu, korespond.encyi, assekuracyi, kontroli itp. ponosi 
żądający pożyczkę tak, iżby Bank krajowy z tego tytułu 
żadnych nie miał wydatków. 

§. 12. V\;-szelkie dokumenty, a w szczególności także 
polica asekuracyjna pozostają w przechowaniu Banku kra­
jowego przez cały czas stosunl~n pożyczko~ego .. 

§. 13. W razie pogorzeli Bank krajowy Jest upra-

wniony podnieść ;:;umę \vynagrodzenia i uzyc Ją na po­
krycie swej wierzytelności, bez zawiadomienia o tem 
dłużnika. 

Konkurs na podręcznik nafto1cy zos1,ał w W"ydzial~ 
krajo,vym rozstrzygni~ty. Pienvsza nagroda nikomu n ie 
została przyznana. Dalsze nagrody otrzymali za prace swoje 
pp, M. Maślanka, inżynier przy budowie kolei trans\ver­
salnej i A. Jabloi1ski, dyrektor kopalni w Bóbrce . 

Wiercr:nia kanu dy jsk/e w G,tlicyi. Oprócz wykona­
nych robót w UherC;ach, których protokół }JOdajemy w „Be­
richte iiher die gal. Petr. Indu~trie", rozpoczynają p. p. 
Bergheim i l\!Iac-Garvhey w bieżącym tygo<lnin w Steinfels 
i Stebniku wiercenia na tnenach nale7,ących do firmy 
vVrocla wskiej vVallen berg Pac;haly. O prócz tego prowadzone 
są roboty przygoto\,vawc.:ze w Krygu, gdzie Sp. Jasielska. 
zakontraktowała wiercenia; wreszcie stanęła już umowa 
między pp. B. i MG. a spółką \Volfarth, Postrnski i Szcze­
panowski w Słobodzie rnngnr:-;kiej o wiercenia na rozle -
głych terenach kameralnych tamże położonych. 

Ostatni em rozporządzeniem minister yal­
n em z n iż o n ą z o 8 ta ł a wysoko ś 6 tary przy ob­
ł i c z a n i u n a ft y ,v b a r r e I a c h s i ę m i e s z c z ą c ej 
z 20 °.'0 n a 18 °Io- Mila niei3podzianku.. Właściciele de­
stylarń p0nuszą na tern faktyczną stratę 6k_q wartości 1 
z-lr. plus 21 centów w nadmiarze opłaconego podatkn kon­
surncyjnego. Spodzie,vać się naler.y, iż to rozporz~dzenie 
odczaruje naszych przedsiębiorców i reprezentantów w Ra­
dzie Państwa. 

W sprawie J)rzedsirb1·orstw 1dertniczw·h dla qrili­
tyjskich k(lpal?i ropy otrzymujemy następujące wska~ówki. 
Kwestya, czyli lepiej będzie wykonywać wiercenia we 
własnym zarządzie, czyli też oddać je przedsiębiorstwu 
wiertniczemu, jest trudną na razie do rozwiązania , zal eży 
ona bowiem od bardzo wi elu okoliczności i od zamierzo­
nego celu wla8ciciela terenu naftowego. \Viercenie we 
własnym zarządzie przy pilny1n i umiejętnym nadzorze 
wykonywane przez zcloliiych wiertaczy jest bez\';rarunkowo 
tańsze i moża się stać głównym warunkiem istnienia ko ­
palni, z,vlaszcza takiej, która mało produkn,ie 1·opy. Prze­
ci w nie w gorszych ,varunkaeh może wiercenie we wła ­

snym zarządzie przewyż::;zyć w kosztaeh vviadome nam 
a przez przedsiębior-,t"vrn kauadyjskie postawione oyfry 
za metr bieżący. \V każdym razie byłoby na czasie, 
ażeby galicyjskie kopa lnie zyskały takie przedsiębior::;twa 
wiertnicze, któreby wedle poniżej określonego programu 
podjęły się wiercenia wydziałowego . Program ten byłby 
następujący. 

1. Przedsiębiorstwo daje \VIasne maszyny i narzę ­
dzia, kierowników i robotników i wykonuje roboty w ~oz­
maitych kopalniach. 

2. Vnaściciel kopalni płaci uzyte przy wierceniu 
rury, koszta prze·wozu maszyny i narzędzi, ustawienie 
wieży, robotnika (z wyjątkiem kierownika), i może nabyć 
po dobyciu ropy maszynę z wyjątkiem narzędzi. 

3. Oprócz płacy za Lieżący me ter w kwocie 5, 1 O, 
20 zlr, pobiera przedsiębiorst,vo jako premię 10-20¾ 
tej ropy, którą wiercony przez przedsiębiorstwo szyb 
w pierwszym miesiącu wy<la. Płaca za metr bieżący zależy 
od warunków miejscowych: i może być w pewnej części 
udziałem w dobytej ropie zastąpioną. 
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l'atrnt ua ulepszone r,ożyce zamierza van Fanek 
rozszerzyć także na Niemcy i Francyą. 

W K1·ólcst1c1e Polskfom mają znajdować się rów­
nież źródła ropy. Jak Gazeta Kielecka donosi, wydobywano 
przed kilku laty małe ilości ropy we wsi Wójczy w po­
wiecie stopnickim gubernii kieleckiej. Nowa spółka, która 
w tym roku tamże się zawiązała, podejmuje obecnie na­
powrót zawieszone poszukiwania. 

Łącznoić szczelin odkrytych dicoma szybami. 
1,N Ropicy · ruskiej kolo Gorlic miało miejsce cie­
kawe zjawisko, świadczące jak niekorzystnem jest w da­
nych warunkach za. blisko zakładać szyby. Kopalnie ropy 
w Ropicy ruskiej pracuj~ jak wiadomo we warstwach ro­
pianeckicb, których rozlegle szczeliny ciągnące się mniej 
więcej w kierunku h 1 wypełnione są ropą i wodą obfi­
tującą w sole mineralne. 8tosownie, w którem miejscu 
szczelina zostanie przebitą, wydaje szyh bądź ropę, bądź 
też przez dłuższy czas wodę a następnie po zwalczeniu tako­
wej ropę. Przedsiębiorcy, których tu kilku dosyć forso­
wnie pracuje, poruszają się na dosyć skąpej przestrzeni 
wązkich parc:eli wł'ośc:ia11skich, skąd też pochodzi, iż z je­
dnej i tej samej szczeliny czerpie dwóch przedsiębiorców 
ropę lub :voclę a często były wypadki, iż jeden z nic:h 
JJOmpowal ropę a drngi wodę. Ten wypadek miał i obe­
cnie w Ropicy ruskiej miejsce. W szybie przedsiębiorcy 

N., położonym w pobliżu obfitej w ropę kopalni p. D., 
w którym od roku uie pracowano, nastąpił z niewiado­
mej przyczyny znaczny przypływ ropy w ilości ok0lo 
30mct dzienuie, podczas gdy właściciel sąsiedniego szybu 
wafozyć musi z pokonaniem 'vvody. 

Gwałtowny pTZy}->ływ wody w zupełnie suchych 
szybach a po zwalczeniu takowego dopływ ropy cechuje 
także kopalni e w Sękowy kolo Gorlic. 

Cysterny zcago11ou;e. \tVęgierskie koleje państwowe 
zamówiły za zezwoleniem ministra komunikacyi we fa­
bryce Ganz'a 100 cystern wagonowych, które fa.brykom 
petrolu będą pozyczaue; austryackie m1rn~terynm handl~ 
zamówiło 20 cystern dla przewozu galicyjskich produk-
tów naftowych. · 

De.~tyl,wwa tl'e ł'iunw zakupi:J'a w Nowym Yorku 
10.000 bareli ropy, która nie jak dotychczas n~ drewnia­
nych żaglo-,,7ch statkach ale parowcem przewiezione zo­
staną. Zabezpieczenie towaru przewożonego parowcem jest 
o 1 °Io mniejtize jak dawuiej. Brak zboża do tran.sportu 
znrnsil przedsiębiorstwa okrętowe podejmować taui prze­
wóz petrolu i oleju skali:iego. 

Honsumcya nafty anu::ryka1z::;kiej wynosiła w roku 
1882 w Niemczech 1801590mct, w Ameryce l 6800000mct. 
Ogólna konsumcya zwiększyła się od r. 1876 o 150%. 

Przemysł naftowy w AnU'ryce. W obec zmniejsza­
jącej się produkcyi ropy w Peunsylwanii kapitały amery­
kańskie rzucają się na nowe terena naftowe. I tak od­
kryto w południowej Ameryce w prowincyi Mendowa 
liczne ślady ropy, a obok nich jezioro o powierzchni 40/ia 
pokryte powloką asfaltową. Ropa poddana destylacyi dala 
40 11/ 0 petrolu pierwszej sorty. Również i w Meksyku na 
nizinie Huasteca w okolicy Tnkspam jatoteż w Michigan 
znaleziono bardzo obiecujące ślady ropy, które dafy po­
chop do dosyć energicznych poszukiwań. 

Niagara Oil Company rozpoczęło wiercenia w oko­
licy Mt. Prospech Chudch, zaniechane zaś róboty w El­
kland zostały na nowo rozpoczęte. 

Prod11kcya ropy w Pennsylwanii i Nowym Yorku 
wynosiła w roku 1882 30053600 barreli po 42 gallonów 
wartości 52150336 zfr. przy cenie 1 ·73 zlr. za barrelę 

loco kopalnia. Od stycznia do kol1ca czerwca 1883 r. 
wydały te same kopalnie 11291663 bar. ropy wartości 

24872711 zir. przy cenie 2·24 zlr. Kalifornia produko­
wała w r. l 882 70000 barrdi. 

W ostatnich czasach dostarcza. Pennsylwania tylko 
35000 barreli dziennie, a cala Ameryka 58000, w o!:>ec 
konsumcyi 70000. 

Bursa naftowa w .711annlu:ini przeprowadza bada­
nia zapalności nafty probierzem Abel'a. Z 50 b. wybiera 
się 3 barrele a z tych mniejsze ilości do testowania. 
Właściciel 1:;kładu nafty otrzjmuje certyfikat na białym 
papierze, jeżeli jego nafta odpowia,ia przepisom, w prze­
ciwnym razie na niebieskim. 

Polrn1a. Kopalni~ ropy p. Isherwooda wydata w o­
statnich 6 miesiącach 1883 r. 3920mct, co odpowiada 
dziennej !Jroclukcyi 26m,ct. 

OelheiJJi. W Abbe,nzen w szybie Kleissen'a z Bremy 
otrzymano w głębokości 200m. przy kol1cn zeszłego roku 
znaczny przypływ ropy, która sama ze szybu się wydrr 
bywała. W pobliżu znajdujący się szyb inżyniera Arne­
mann'a z Hamburga daje dziennie 5--6 barreli ropy bez 
wody. E:opalnia Mohr'a produkuje dziennie 80 - 100 
barreli, ki)p.tlnia spółki Brem~kie,i d.aje natomiast tył~ 

ko 100 barreli na miesiąc a towarzystwo berlińskie ( da­
wniej Mohr i sp.) walczy~ musi z wodą. W \\t~ietze, Ha­
nigen, l\.Ieinersen i Hameterwald nie otrzymano jeszcze 
większych rezultatów. Z 4 otworów świdrowych, które 
w okolicy Oelbeim ostatnie:ny czasy ,vykllnano, dały dwa 
w przeciągu dwóch miesięcy 2000 b. Po krótkiej stagna­
cyi zaczyna. się · przemysł naftowy północnych iemiec 
nieco ożywiać z wyraźną atoli tendencyą prowadzenia 
tańszej roboty i pokrywania wydatków przychodem z ropy. 
Także koto Hrunświku rozpoczęte zostały roboty poszuki­
wawcze. 

Berichte Liber d,e galizische Petroleum-Industrie. 

Dlc canadische Bohrung in Uherce bei Lisko. In 
Uherce hatte man in den letzten Ta.gen Pehr glan­
zende Resul.tate sowohl in dem raschen Niederteufen 
des Bohrloches als auch in der immer steigenden 
Rohoelproduotion erziehlt. 

Wie uns mitgetheilt wird, wurde die am 21 
Marz 1. J. eingeleitete Bohrung des Schachtes Nr. 2 
in 9 resp. 7 Tagen, und in 148 Studen wirklicher 
Bohrarbeit bis zu der Tiefe von 143·4m (475 eugl. 
Fuss) niedergebracht. Die Reparatur der gebroche­
nen rrransmission verursachte eine 24. stiindige Un-
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terbrechung. Es wurden gebohrt m Schichten a 12 
Stunden: 

21 Marz m 1 Schicht 1517m. 
22 
23 
24 
25 
26 
27 
28 
29 

,, In 2 „ 9. 1 „ 
" 

Feiertag 0:0 ,, 

Reparatur 0,0 „ 

" 
m 2 Schichten 21,8 „ 

,, ,, ,, ,, 27, 2 ,.. 

,, ,, ,, ,, 30,8 ,, 

,, ,, ,, ,, 18,0 ,, 

,. in 1 1
/ 3 ,, ________ 20,8 ,, 

-1n 148 Stunden 143 4rr,.--
Die mittlere Leistung in 1 Stunde ==0,9m, die 

grosste Leistung pro 1 Stunde == 1,25'm. 
Indem in dieser 1'iefe das Oel erschrottet wurde, 

welches durch die Gase getrieben, anfanglich bis zu 
einer Rohe von 10m heraussprudelte, daru1 aber ver­
mittelst eines starken an das obere Ende der Ver-
rohrung angeschraubten Knierohres abgefangen und 
in eiserr~e Behalter abgeleitet wurde, ist die Boh­
rung einstweilen eingestellt worden. 

Die Produktion des Schachtes Nr. 2, l>etrug 
anfanglich 20 bis 30 Fasser taglich. Das selbsttha­
tige Herausstromen des Rohoeles aus dem Bohrlo­
che wiederholte sich in ziemlich gleichen Zeitab­
schnitten, wurde aber nach 2 Wochen bedeutend 
sparlicher, und die Unternehmung Pntschloss sich 
zum W eiterbohren zn schreiten. K aum wnrde das 
Bohrloch ein wenig vertieft, als <las Rohoel aber­
mals mit grosser G-ewalt aus dem Bohrloche heraus­
zustromon anfing. Wahrend der ersten zwei W ochen 

. lieferte dieser Schacht circa 900 rntctr an Rohoel. 
In Anwesenheit einiger Gruben:besit.zer ans der 

Umgebung wurde am 16 April, nachdem das He­
rausfl..iessen des Rohoeles a.ufgehort hatte, die freie 
Zwischenzeit zum Bohren verwendet. In das 150m 
tiefe Bo}irloch wurde vorerst das Wasser hereinge­
gossen. Das Hereinlassen des Meissels und der Ge­
stange dauerte 4 Minuten, das Herausfordern 5, das 
Schmanden circa 12 Minuten. In 40 Minuten wurde 
etwas mehr ais 0,6 m gebohrt. 

I a man das baldige Herausfl.iessen des Rohoe­
les erwartete, wurde ai;f das Bohrloch das Knierohr 
aufgesetzt, und bald darauf ergoss sich das von Ga­
sen getriebene RohoE>l. In wenigen Minuten lieferte 
der Schacht circa 7 Barrels Rohoel. 

Laut den letzen Nachrichten betragt die tagli­
che Produktion dieses Sch.achtes 50 Barrels. 

Vorschuesse au,f die in den Raf(foerie - Magasinen 
deponirten Petroleum- Vorrathe. 

Bekanntlich wird der gal. Rohstoff vorwiegend 

in den a.Il zn zahlreichen, mit wenigen Ausnahrnen 
aber mangelhaft eingArichteten gal. Raffinerien auf 
die Leuchtoele Nr. O, I und II, die Blan- und Gri:i.n­
oele sowie Paraffin und Koks verarheitet. N ur ei. 
nige Gruben Ost uud W estgaliziens liefern ihr Berg­
produkt an die Fabriken in ,vien und U rngebung. 
Was die Blau- und Grunoele anbelangt, werdeu die­
selben in Galizien selten zur Weiterverarbeitung 
auf Schmieroele verwendet, sondetn a.Is solche zu 
sehr niedrigen Preisen an den meist bietenden ab­
gegeben. 

Dies ist eine der 11icht unbedeu tenden Schat­
tenseiten der gal. Petroleum-Industrie, ,,..elche sich 
im allgemeinen dadurch kennzeichnet, <lass da im 
Innlande verarbeitete gal. Rohoel 11icht derartig 
ausgenutzt wird, wie es erwiinscht ware. nnd wie 
es uberbaupt die jetzigen Verhaltnisse erfnrdern. 

Mit <lem Petroleumhandel steht es auch nicht 
am besten. W enn a uch das gal. Leuchtuel bei wei­
tem bess er ist, ais es vun mehreren geschildert wirc1, 
so vermogen doch nicht die meistens mit ungenii.­
gendom Capital arbeitende Raffinerien den Gescbafts­
gang derart zu entwickeln, wie man denselben bei 
den grossereu Firruen entwickelt sieht. 

Der Mangel an dem dazu nothwendigen Capi­
tal ist es besonders die Ursache dessen, dass die 
meisteu Raffinerien nur so viel arbeite11, als sie 
Rohstoff anzukaufen im Stande sind, u11J bei jedem 
Sinken der Preise, sei es entweder in Folge des 
gewohnlich in der Sommercampagne stattfindenden 
kleineren Consums, der grosseren Einfuhr der billi­
geren auslandischen Waare, oder in Folge an~erer 
Umstande, ihren Sto:ff ohne gewunscht en Erfolg 
verkaufen mussen , indem denselbeu die fertige 
Waare wahrend der Sommermonate a.nfaubcwahren 
und die Besserung der Preise ahzuwarteu fast nn­
moglich ist. 

Nachdem a ber der grossere Theil des gal. Roh­
oeles iu diesen Raffinerien zur VerarLeitung ge­
langt', ist est leicht zu ersehen, dass nicht nur die 
Preise des Rohoeles aber anch die Nachfrage des­
sel ben vielfachen Schwankmigen unterliegen, wel­
che mit denen des Leuchtoeles vollkommen corres • 
pondiren. Die Grubenbesitzer verkaufen tlas Rohoel 
je nach dem Uebere_inkommen auf ein Monat, ein 
halbes J ahr oder au± das ganze J ahr, und richtet 
sich der Preis desselben nach den Notiru11gen in 
Wie11. Es kommeu aber Falle vor, dass trotz des 
Kaufvertrages der Raffinerie-Besitzer wahrend der 
schlechten Zeit seiuer Pfl.icht nicht nachkommt1 den 
bedungenen Preis erniedrigt, ja sogar mit cler Ans­
za.hlung den Grubenbesitzer warten lasst. 0ft fand 
das Rohoel keineu Abnehmer und die Gruben-Be-
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sit7.er stellten das Pumpen de8selben ein, falls sie 
nicht geniigende Quantitat an Fassern oder Reser­
voiren zur Disposition hatten, urn dasselbe vorra­
thig halten zu konnen. Daraus ist es leicht zu er­
sehen, dass dieser ungeregelte Zustand des Petro­
leumhandels den Grubcnbetrieb stark: beeintrachtigt., 
<lass daher zum Gedeihen derselben nicht nur die 
Quantitat, aber auch Jer stete Absatz der gewonne­
nen Menge erforderlich sind. 

So lange die Preise des Rohoeles -giinstiger 
waren, hatte man das 8inken derrnlben im Friih­
jahr und Sommer als etwas ganz natiirliches ange­
sehen, und sich darnach bei dem Betriebe gerichtet. 
Die in Folge des rapiden Fallens des Petroleurn­
Preises zu Ende des J. 18b2 und zu Anfang 1883 
eingetrettene Depression in der galizischen Petro­
leum - Industrie hatte fast alle Produzenten in eine 
sehr missliche Lage versetzt. Abgesehen davon, dass 
fast sammtliche Raffinerieen ihre Waare mit einem 
bedeutenden Verluste verkaufen mussten, sahen sich 
viele Grubenbesitzer gezwungen den Betrieb einzu­
sch1 anken ja sogar ganzlich einzustelle11. 

Man trachtete daher Mittel zu suchen, durch 
welche die Stabilitat des Geschaftsganges in Gali­
zien am besten zu erreichen ware. Die Creditfrage 
tauchte aberrnals an die Tagesordnung, diesmal aber 
wurden derselben nich die Gruben, deren Werth all 
zu variabler ist., nicht die Raffinerieen oder gar das 
private Eigent.hum des Petroleum -Produzenten, son­
dern die Vorrathe des Petroleum und des Rohoeles 
unterzogen. 

Den ersten diesbezuglichen Schritt machte 
einer der Petr. Produzenten W estgaliziens, welchem 
von eirnm Wiener Bank der Credit auf 70% des 
Werthes des Vorrathes eroffnet wurde. Trotz der 
ziemlich hohen Perzente, welche derselbe zu entrieh­
ten hatte, fanJ doch der letztere nach Abschluss des 
Geschaftes im Herbste seine gute Rechnung; diese 
erste Probe fiihrte zu der Ueberzeugung, dass diese 
Art und Weise des Oredites die rntionellste und 
sicherste ist, und sich praktisch allgemein einfiihren 
lasst. 

Dies durchzufiihren stellte sich zur speciellen 
Aufgabe der Landesverein zur Hebung der Petroleum 
Ind., welcber unter genauer Erwagung der Verhalt. ­
nisse und der Bediirfoisse der gal. Petroleum-Indu­
strie ein Project beziiglich der Eroffnung des Cre­
dites auf die Vorrathe des Petroleum und des Roh­
oeles in den gal. Raffinerieen und Gruben der neu 
constituirten Landesbank for Gal~zien vorgelegt 
hatte. Nachdem der Aufsichtsrath der Land0sbank 
die Bewilligung zur Eroffnung des uothigen Credites 
for die Mitglieder des Petr. Vereines ertheilte, be-

schloss die Direktion in der am Februar stattgefun-­
<lenen Sitzung, in welcher der Prasident der Verei-­
nes Herr A u gust Ritter v. Go r a y ski theilge­
nommen hatte, die Vorschii.sse auf die am Lager· 
Deponirten Petroleum-Vorrathe unter folgenden Be-­
dingungen zu ertheilen. 

1) Das Minimum eines zu ertheilendeu Vor-· 
scbusses wurde auf 3000 fi. festgesetzt. 

2) Der Vorschuss da.rf 60% des "\Verthbetrages 
des Fandobjectes induilive Gefass nicht iibersteigen, 

3) Der jarliche Zinsfuss wurde auf 6%, ferner · 
1
/ 8 % der Provision zn Gunsten der Landesbank und. 

1
/ 8 % der Provision zu Gunsten des vermittelnden 

Petr. Landesvereines festg8stellt. 
4) Der Petroleum - Landes-Verein ubernimmt 

die Schatzung und Controlle des Pfandobjectes, so 
wie auch die Feststelluug der Jurch den Vorschuss­
nehmer zu erfullenden Bedingungen. 

5) Der Vorschussnehm er ist gehalten eine in 
notarieller Form aufzusetzende Schuldurkunde, auf 
Grundlage derselben er ohne Riicksicht auf die Hohe 
des Vorscbusses der Landesbank dc.m ganzen auf 
seinem Lager be:findlichen Producten-Vorrath, als 
Pfand ii.bergibt, auszustellen. 

6) Die Petr. Vorrathe sowie das Lagerhaus 
miissen durch den Vorschussnehmer und auf seine 
Kosten bei der Krakauer gegenseitigen Versiche­
rungsanstalt assecurirt werden. 

Kann der Oelzufluss ei'nes Schachtes durch Ab­
teufen eines andtren in niichster Nahe beeinflusst wer­
den. Diese Frage mag wol hei dem gal. Petroleum­
Bergbau schon oft Ursache zu lebhaften Debatten 
gegeben haben, und doch sind wir der Ueberzeu­
gung, <lass sie bisher nooh keine endgiltige Erledi­
gung gefunden bat. Die richtige Losung derselben 
1st nicht so bedeutungslos, weil viele Beispiele for 
.sie, mehr aber gegcn sie enfa;cheiden. Und doch ist 
dieselbe nicht ohne Wichtigkeit, weil sie oft Veran­
lassung giebt zu Streitigkeiten und unnothigen Ca­
pitalverschwendungen. 

Urn claher in dieser Beziehung irgend ein Ur­
theil sich bilden zn konnen, wird es wol nothig sein 
auf den Ursprung des Rohoe1es und sein Vorkom­
men etwas na.her einzugehen. 

Es gelang nach nicht nachzuweisen, dass der 
chemische Process zur Bildung des Rohoeles da, also 
am Fundurte, wo dasselbe zu Tage erscheint, oder 
erschiirft wird, sta.ttgefunden hat. Selbst tiefere zu 
dem Zwecke durchgefiihrte Versuche blieben bedeu­
tungslos, woraus sich erweist, class die Entstehung 
Jes karpatischen Erdoeles, aus was immer for Stof-
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fen, noch tiefer zu verlegen sei. "\Venn wir das Vor­
kommen des Rohoeles und die Art und W eise, wie 
dasselbe in einer porosen Schicht oder Klnft er­
scheint, genau betrachten, und das Ergebniss mehrerer 
Beobac htungen in den Schachten zusammenstellen, 
gelangen wir zu der U eberzeugung, dass das in den 
Gruben gewonnene Rohoel, mag es in sandigen 
Schichten oder Khi.ften enthalten sein, sich auf se­
cundarer Lagerstatte befind~, zu welcher es in 
Folge der Expansion der Gase bei der Hebung des 
KaqJathengebirges aus der uns noch unbflkanuten 
Tiefe gelangte. Anf seiner se,mndaren Lagerstatte 
follt diese fliissige, oelige Substanz porose Sand­
steine und sandige Schiefer, vorwiegend aber die 
Spalten und Kliifte, welche die Sandstein, hie und 
da anch Schieferschichten in verschiedenen Rich­
tuogen parallel oder quer zum Streicheu durch­
kreuzen. 

So lange die schichtenartig gelagerten Ge­
~teinsmassen regelmassig sich fortziehen, sind auch 
die oelfi.threnden Scbichten und Kliifte in gewissem 
Zusammenhange. In den meisten Gruben findet mau 
aber so haufige und gewaltige t,torungen, dass das 
regelrnassige Vorkommen des Rohoeles wenngleich 
in nachster Nahe angezweifelt werden kanu. Diese 
Storungen, bestehend in Ueberlagerungen, Verwer­
fungen und Ueberschiebungen, sowie fortwahrondem 
W echseln des Streichens und der Fallrichtung der 
Schichten, und urn so mehr noch der Kh.ifte, sind 
Hindernisse bei der Communikation des Rohoeles, 
welches in einem gestort,en Gebirge aber in Form 
von unregelmassigen nud isolirten N es tern, seltener 
in Kliiften, welche auf langere Strecken communi­
ciren, erscheint. 

Es giebt aber auch hier Ausnahmen, und es 
iot von besonderer Wichtigkeit alle Erscheinungen 
betreffend die tektonischen Verhaltnisse der Gebir­
ges und das Vorkommeu des Rohoeles genau zu 
beobachten, urn darnach die Anlage des Schachte 
auf grossere 0der kleiner Entfernungen zu ver-
theilen. F. 111.ontag. 

In Erganzung obiger Betrachtungeu bemerken wir, dass 
die in Galizien gesetzlich vorgoschnebene Entfernung der Sebach­
te von 20m im regelmassigen Gebirge zu klein, im entgegen­
gesetzten Falle zn gross ist. Besonders sind es die Sandsteine 
m:;d Kliifte der Miocanen- und Eocanen Formation, welche auf 
grossere Entfernungen in der Richtung des Streichens und Fal­
lens entsprechend der vorgenommenen Berechnung sich verfol­
gen lassen. Słoboda rungurska, Starunia (Borysław), Schodnica, 
Polana, Harklowa, Ł~zyny, Klęczany u. s. w. gehoren zu der 
Reihe jener Gruben, in denen die Tiefe der verschiedenen Oel­
horizonte bekanńt ist, und sich annahernd vora.usbestimmon lasst. 

Die Tektonik der neokomen Ropianka-S~hichten ist ganz ande­
rer Natur. Diese zeichnet sich durch grosse Storungon, Fal te n, 
Verwerfongen und Ueberkippungen der Schichten ans, welche 
von ;r,ahlreichen meistens kurzlaufenden Kliiften nach verschio­
denen Richtung-en durchkreuzt werden. Indem oas Rohoel des 
Neokoms vorw· egend an die Kliifte gobunden ist, hangt da.s 
Vorkommen desse1ben sowie die Quantitat und die Dauer des 
Zufl.usses von dPr Natur der Kliifte. Dieselben sind dort, wo 
iiberhaupt das Erdoel vorhanden ist, mit Gasen, Wasser und 
Erdoel au-;gAfiillt. Je nachdem man die Kluft eroffnet, kommen 
dieselben zum Vorschein. Die Tie.fe, in we\cher d<ts Erdoel zu 
erreichen ware, las st sich im Voraus nic:ht bestimmen; der Zu­
flus desselben ist oft Rehr unregelmassig und sinkt bald hernnter. 
Das Communiciren zweier Schachte gehort zu den Seltenheiten, 
sind aber dc,ch Falle bekannt, in welclrnn aus einer und dersel­
ben Kluft das Rohoel mittelst zwei Schachten gewonnen wurde. 
In Ropica ruska bei Gorlice lieferte ein seit einem .Taho verlas­
sener Schacht 250mtctr Erdoel, . nachdem in einem dane ben 
liegenden Schachte eines anderen Grubenbc,sitzers dte oelfiih- · 
nmde Kluft geoffnet wurdt;l. O. 

Ceny zirtrolu. Petroleumpreise. 

Wiedeń 100kg (am.) od 1 do 2 l kwietnia 
,, (am.) ,, 22 „ 30 ,, 

,. ,, (gal.) ,, 1 „ 30 " 
Tryest 100kg (a.m.) ,, z końcem kwietnia 

,, ,, (ros.) " " 
Hamburg 50kg 
Brema „ 

" Antwerpia 100kg 
" " n 

Towy York 1 gal. ,, 
Ph;Iadelphia „ 
Surowiec ,, ,, 
Certyfikaty ,, ,, ,, 

Borysław z końcem kwietnia. 
Wosk ziemny najcelniejszy 

prima 

23·25 - 23·50 złr. 
~3·75 - 2± 00 ,, 
2L·25 - 21·5) ,. 
9.30 - 9·40 zł:. 
9 - 8·90 „ 

7·60 mrk. 
7·50 „ 

19 fr. 
8·63 cnt. 
8·2~ 
7·37 
94 

" 
34 - 34·25 zlr. 
29 - 29·25 „ 

Ropa 4·75 - 5·00 „ 
Paraf.fi.na 67·50, cerezyna biała I 71-71·50, II 66-66·50, 

cere;r,yna żółta I 6:d-62·50, II 58·50-59, świe<!e lane 73. 
Petrol nr. O 18, nr. I 16·50, nr. II 14·50; Olej zielony 

z barrellą 4, niebieski 5 złr. 
·widoczny z początkiem kwietnia zastój w handlu ożywił 

się w skutek podskoczenia ceny nafty amerykańskiej w~ \Vie­
dniu na 24 złr.; uderzają0em atoli jest, iż różnica ceny nafty 
amerykańskiej i galicyjskiej ,\7nosi obecnie 2 złr. 50 et. na 100kg. 

W a I n e z g r o m a d z e n i e. 
Dnia 14 maja b. r. o godzinie 11 prz~d południem w biu­

rze · kraj. tow. naftowego w Gorlicach odbędzie się walne zgro­
madzenie z następującym porządkiem dziennym: 

1. Odczytanie protokołu ostatniego walnego zgromadzenia.. 
2. Sprawozdanie z czynności wydziału. 
3. Sprawozdanie komiAsyi kontrolującej za rok 1888. 
4. Wybór komissyi kontrolują~ej na rok 1884. 
5. Zmiana §. 10 statutów towarzystwa. 
6. \Vybór prezesa, zastępcy prezesa 5 c2;łonków wydziału 

i 2 zastępców. 
7. Sprawozdanie o nowych systsmach wiertniczych. 
8. Wnioski członków. 
Panowie Albert Fauck i Dr. Piłat przyrzekli mieć odczyty. 

Pierwszy o systemach wiertniczyc:h z objaśnieniami na mode­
lach, drugi o statystyce kopalń ropy w Galicyi. 

Nakładem Towarzystlca naftowe_qo. Odpowie<lzialny redaktor Józef Pisz. Dmkiem J. Pisza w Tafanwie. 


